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Centrala jego szajki znajduje się na wyspie Kubie 
--:0',..-_ 

Łotr wywiózł z Polski ponad 20 kobiet. 
Warszawa, 26 li~topada. 

W ręce policji warszawskiej wpadł 
~czoraj wyrafinowany herszt między
larodowej szajki 

handlarzy żywym towarem, 
ł10szek Chemja Rożański. 

Proceder swój .uprawiaJ Rotmiski od 
cilku lat i to w różnych, najodleglejszych 
(rajach. Bywał na Kubie i w 'Meksyku, 
,., BrazYlii i Argentynie. Co pew\en czas 
~jawiat się w Polsce, Rumunii i w Niem
:zech. Umiał wymykać się zręczn'e z 
)od oka POllCji, tak, że od 3-ch lat graso 
N"at bezkarnie i bez przerwy na C'krę
ach i kolejach niemal wSlystkic!J 
)aństw europejskich i amerykańsk:ch. 

Dopiero przed kilku miesiącam: zwró 
.!ił na niego uwagę konsulat polsl~i w 
t\tgentynie. 

Jakkolwiek konsulatowi nie uda'lo s:ę 
ustalić nazwiska herszta, to jedaak w 
~zyfrowej depeszy nadesłał jego :-ysopls 
dzięki czemu policja polska mogla ~o wy 
tropić. 

Konsulat polski wysłał swą depcsz~ 
do Warszawy w chwili, gdy Muszek 

s'zczególy wyjazdu .i uroki \ dalekiej po 
dróży, wkroczyła poUcja. . 

Okazało się, że Moszek Chemja Ro
żański sprowadzał do swego ojca, Jvsk'a, 
w odstępach tygodniowych po jedn(?j 
dziewczynie z prowincji I odsyłał je w 
ta'kich samych odstępach na Pllludnio
wo-amerykańską wyspę Kubę. W tell 
s-posób wyJechały QtSltatn!o, oczywiście 

za paszportami faIszywemi Łaj;a Anis
man, Rajzla Kamień i Giltla Kasman. 
Ogółem Moszek wywiózł z saml;!j Pol 

ski ponad 
ponad 20 kobiet. 

Ile ich wywiózł z innych krajów, ~Iu 
mial podwładnych wspólników, wykai<l 
dalsze dochodzenia. Kobjety te sprzcJa
wał na targach amerykańskich po cenie 

od 300 do 3 tysięcy dolarów. 
Podnieść należy, że jędJną z ltlublo-

nych metod handlu Moszka były oienkl'. 
Dotychczas wiadomo o 3-ch wypadkach 
wklt{>rych Moszek sprzedal za dulary 

swoie żony. 
Pierwszą żoną sprzedaną była S~a.ro 

dla Rosenbach z Warszawy, którą herszt 
sprzedał za 3000 dolarów w Brazylji. 

Po dokooaniu tego targu, Moszek wr6 
cif do Polski i ożenił się z Chaną Wach!; 
man w Hrubieszowie. Tę małżonkę od
wi,6z1ł do Argentyny i sprzedał za 2000 
dolarów. Po raz trzeci wzi,ą,ł ślub ~ Este
rą Szepser, którą wywiózł do Meksyku 
i przehandlował za 2000 doJarów. 

Centrala szajki, której hersztem Jest 
ujęty w Warszawie Mcyszek Chemja Ro 
iańskl, ma s'ię znajdować na Kubie. 

Około wykrycia ~ ujęcia herszta pl.lo 
żyta wybitne' usługi 'P oFi cja obyczajowa 
z k()l11. Budzyńskim na cze'le. . __ wad = • 

l la ~uli~ ga~iDetn mini~teriaIDeIO. 
--:o: ... ~ 

RożaJlski wsiadł w Buenos Aires 1;<1 0- Dlaczego podał się do dymisi.i viCe-minister Gayczak. 
kręt z zamiarem udania się do Gdańska. 

W Gdańsku przy wysiadaniu z okrętu, Z Warszawy donoszą nam: !OfiCjalna wiadomość o fakcie dymisji prze 
czuwało już nad nim baczne ok,) potej;. DymIsja wiceministra oświaty p. dostała się do wiadomości publiczneJ 

Moszek Chemja Rożański udał s.;ę z Gayczaka wywołała w kotach politycz- wraz z nieofi~jalnym k?mentarzem. ktp
Gdańska do Warszawy i tu zJ.lllit.:szkat. ny~h. najrozm~itsze pr.zypusz~zel1ia od-I ry reprodukują kol~ ~ohtyczne. 
\ . I P , k' . I" "'0 nOSnIe powodow naglej deCYZJI. * 
l swego oJca przy u. ans .!eJ ':ł In .• ' , Należy dodać, że między wicepremje-

Policja śledziła go nieustannj~ przeZ Między p, minist~em a p. wic~r:ni!1i- rem Bartlem, a wiceministrem Gaycza-
'.. ' . ~ . .. strem zarysowały SIę powazne rOZl1Ice k' t . , .. . 

trzy mleS'l~ce 1 gromadzlla mdlcnat~, zdań na tle _ jak opowiadają w kotach lem zaznaczy a SIę row11lez powazna 
dotyczą~e .Jego osoby. Mosz·;::k CherTi]a polit~Tcznych _ użycia instruktorów wOJ· różnica zdań co do zaprowadzenia w Pol 

J sce 7-klasowej szkoły powszechnej. 
tymczasem jeździł po różnych mi!:lsta'cn skowych w dziale fizycznego wychowa- u 

i miasteczkach prowincjonalnych aż nia młodzieży szkolnej. Tuż przed dymi- Sprawa dymisji ~iceministra Gaycza 
pewnego dnia :onów znikl bez śladu.' sją toczył się taki djalog. ka będzie dziś formalnie załatwiona na 

Dopiero wczoraj udalo się po-l'~;: tlU- Min B.: Mam zaufanie tylko' do instruk radzie ministrów. 

Ił glowla SIli rOI 
ZdobYCie 1 rOI •••• 

NAD DESKI SZCZĄTKIEM 
PAN RO~Ą.N DMOWSKI 
PRZYMRUZYL OKO 
J, MYŚLI WATKIEM 
SPĘDZAJAC TROS~ . 
DUMA GŁĘBOKO ... 

1II\l\\lIl\" ..... //~~ 
~ 

- lhU/ • .t1..t ~LrLUlJ 
ODMIENIC POSTAC, 
ZNISZCZONA CZASEM. 
l LA WIROW AC, 
ABY NIE ZOSTAC 
POZA NA WlASEM?_ 

Wlr;,C PH.l':MALUJct 
WARTO POŚWIĘCłć 
PARBY I WERWY, 
BYLE "BURlUJE" 
DAŁY SIĘ WKRĘCIe 
w MURY KON~FPWV. 

wiązać z nim p()luownie bliższy kontakt torów oficerów. o .. 
i to w' chwili, gdy Moszek był w ogniu Wicemin. O.: Ja nie mam, bo szkota Wicemarszałek senatu p. Woźnicki POL1'l!tJ l'Hbr lU 

nie ma kontroli nad wojskowymi. (Wyzwolenie), pismem wystosowanem W DARZE NA SERJO 
zawodowych interesów. Dobijał 0:1 mia- Min. B.: Widzę, że nie porozumiemy do prezesa komisji skarbowo - bUdżeto-IKONIA SPROWADZĘ, 
nowicie targu z kHku dziewczętam: w się... wej senatu sen. Adelmana, zrzekł się re- A WRAZ Z UKRYTA 
domu publicznym P'l"ZY ulicy Wolyńs'{:d Wicemin. G.: Wobec tego proszę o dy ferowania budżetu minister'Stwa oświaty W KONIU KOTERJA 
27 w sprawie wyjazdu ieh na Kub~. \V misję... . Wicemarszałek Woźnicki wyjaśnia, ZDOBĘDĘ WŁADZĘ! ... -
chwili, gdy cale towarzystwo z prze!o- Min. B.: Już dawno o niej myślałem ... że decyzję powziął na wiadomość ody- !BIIł'j1im!!i!l'a.!lt.!li!'''UJJ''i&'' ,~~" 
~oną Ryfką Dimelnende Kih omawiafo Z zacisznego gabinetu ministerjalnego misji wiceministra oświaty, Gayczaka. -

Suchoty 
Insp. Sonnenberg 
w stanie sooczvnku. 

Warszawa. 26 I!stopada. 
W myśl uchwaly rady ministrów b. 

naczelnik urzędu śledczego, a ostatnio 
p. o naczelnika wydziału IV (Rejestracja 
! pośc'ig) głównej komendy pol. państ., 
p. Maurycy Sonnenberg, wst.aje przenie
siony w stan spoczynku. 

Stanow'sko naczelnika wydziału IV 
,dówej komendy pol. państw. objął mir. 
felicjan Plato-Bałaban. 

Kurs dolara. 
w dniu dzisiejszym przed połudn:em 

na rynku walutowym w Łodzi w obro
tach pry.watnych krus dolara wynosił 
9.01 w ,tlłacen!u i 9.02 w zaofiarowaniu. 
Tendencja spokOjna. Obroty minimalne. 

Za ,b. zastępcą naczelnika warszawskiego urzędu 
, ś'edczego 

Ludwikiem Kurnatowskim 
rozesłano wczoraj listy gończe. 

nie bedą odtąd dziedziczne 
Wiedeń. 26 listopada. 

Na uniwersytecie wiedeńskim wy
gI( ·sil dziś wobec licznego audytorjum 
bakterjologów, uczeń św:atowej stawy 
bakterjologa prof. Krausa. lekarz chileń
ski cllg:enio Suarez, na temat swoich 

Warszawa, 26 listopada. I w ciągu 2 miesięcy żądanre ekstradycji, doś\viadczeń w zakładzie paryskim Pa-
Wczoraj popołudniu na posiedzeniu t. j .. wy~ania więźnia, co już ~tat s[~ steura ze szczepionką antytuberkulic;1:

gospodarczem sądu okręgowego na wnio Imo~ ,tYlko ~a. drodze dyplon:aLycznej. nć\. wynalazku prof. Calmette'a i prof. 
sek prokuratora zapadła decyzja roze- . LaZn~cZyc Jed\1al~ ~at~ezy •. ze Pol~k~ Giler'na. Szczepionka ta jest s1bsowana 
słania za zb:egtvm zagranicę Kurnatow me pO~Plsala dot~.d .,.'e)(.,adltlOn~freaQY do !1owonarOdZOJlych dziec; tuberkulicz-
skim listów gończych. z A~glją ~raz taklcJze .konwencJl .z rIo- ł1.y~h rodziców. Wc francji zastosowano 

. lanCJą, panstwa te po aresztowanIu po- te/li środka na 17 tysiącach dzj'eci tu-
Wedlu g przyj~tych zWYQzajów ':lie: ~zl1ki wanego zbiega mogą jedynie wy- berkulicznych rodziców, . przyczem 

dzynarodowych hsty gończe mogą bye ualić go ze swoich granic. srwitrdzono znal;:omite wyniki. Smier
wysłane bądź za pośrednictwem M.s.Z. Wówczas p. Kurnatowskiemu POz,o- te!ność tych dz:eci spadła do 0.7 proo. 
i polskich p:lacówek zagranicznych, stawałoby tylko szukan:e azylu w kra- \\\ldc\d dr. Suareza wywolał wielk\.e 
br,dź bezpośrednio przez władze sądowe jach Polndniowe,i Ameryki, lub - jak to zairreresowanie. Postanowiono na klini
i ~)C)I:cyjl1e. I J)!'zew~duje pani Kurn<l.tows~{a w ... AfrV-1 kach w!edeńskich zastosować ten śr<r 

Po zatrzymaniu zb:ega nastąpić musi cc. d~k na wielką skalę. 



Sfr.3r 

Towary czeskie 
zalewają polski rynek ~ 

włóki~nniczy • 
-.-

Towary czeskie z marką 
"Made in Austria" 

korzystają ze źniźonych stawek 
celnych. 

Łódź, 25 l.istopaua. 
Od szeregu tygodni daje się zauwa

żyć niepokojące zjawisko anormalnego 
nasycenia rynku łódzkiego fabrykatami 
obcego pochodzenia, zwlaszcza czesk1e
go, włoskiego i austriackiego. 

Wskazywaliśmy niejednokrotnie na 
gl"Oźne konsekwencje tego zjaw1ska i w 
ślad za z.a.inn:.eresowanemi czynmkaml go 
spodarczemi wzywaI.iśmy rząd do ~ner
gi.cznej interwencji. 

Mimo to jednak stan ten panuie od 
szeregu tygodni i do chwili obecnej nie 
wit!ać by rząd w kierunku tym dualał. 
Wydanie zarządzeń ochronnych jest 
kwest ją palącą z tego choćby względu, 
że wzmożony import zagraŻa nietylko 
produkcji krajowej, ale naraża na olbrzy 
mioe Sltf!"aty skarb. 

Nj.ewszystkim wiadomo, że pod ptasz 

__ ~ __ ~ ____ ~~~~~~~~~'~'~'~?~~~~4~e>~~_~~~ __________ ~ ___________________________________ ~ 

1:e WlZgIędu na częste napady bandyckie na ambulanse pooztowef rozwożące cenne przesyłki w Amerycef w DOS~ 
ambulanse te jeżdżą pod silną eskortą wojskową. 

czykiem tego importu kryją się pospolite !n!!~!!ł!!S~!!*!!!!!4~*PMNd*~:!!!!!!!'''!UP!!''!!!!!=!''!!"!!~!!!!!!!iiii! .. !!!~;a!!!!!"!1lI~"!·~!Mfii4i!!!·~*!!!!!!!!!U~+!_!!'!' !!!!~!!!!!!'ffi!!!!!!!!!!.!!!M! 
nadużYCia. 

CZBgobym pragnął? 
-::--~~o~E~~:~:~~~2t~ir~ "'mowity" ~li~ń ~i~O naiwJine~o W Mo~~wle. 

strjaokich. Moment ten jest przez prze- --:0:_ Parę skromniutkich życzen 
mysl zagranicroy w ten s])osób wyzyski 

wany, że fabrykaty włoskie a zwłaszcza ezle k- , -8 - -ednego- do-a' człowieka poczciwe~o. 
czeskie, tranzytowane przez Austrię pod ry wyro I sml rei J I. W jednem z pism amerY'kańskich U-
legają tu dla pozoru powierzchownym kazał się feljeton pióra Frank Crane'; 
l nłeznacznym przeróbkom po to by na- Małych złodziei wieszają - wielkich puszczają poj Pl.lwy:isz.ym tytUJlem. Podajemy gc 
stępnłe z marką ,,Mady In Austria" ko. na wolnośc~. w prz.ekładz;e. 

Pragnc.\łbym posiadać cały szerei 
rzystqć ze zniżonych stawek celnych. przedmiotów, których wiem, że nie będc 

W ten sposób wyroby czeskie znajdu Ś Moskwa w listopadzie 'dWYP~owadzontYk z ,s~li fdasztakow 1 m:al Iligdy. 
j" olbrzymj zbyt na- rynku k . mierć jest w tym kraju tak codzien- WI ząc: z,e w.szys o J~z s ~acone, rzucI Chc,ałbym m;eć dużo psów. conai-

d ż chc c t ć b' ~aJ~wym" nym objawem, że przestała ona "robić" przed"smlercl~ sądOWI takze "dla przy- mnlci trzv. Jednego psa gończego, kt6n 
g y. . ą ?Owe ow~ so le ~ ra ę ryn wrażenie na spoleczeństwie sowieckim. kładu ostatme stowo: aportowałby mi spinkę, kiedy się poto
ku memlocklego, czesI sprzedaJą w Pr.l- Oczywiście, każdy woli, by ten przypa- "Żałuję, że skradłem tylko 30 tysięcy, czy pnd szarę. dalej drugiego psa o do
sce swe towary po cenie wlasnego kosz dek wYdar.zYł się bliźniemu, ,niż jemu I bo gdybym wzJął 300 tysięcy - dla ka- brym \vęchu. któryby węszył, gdzie jesi 
tu. samemu - bo choć bardzo już bo13zewi- żdego z was, sędziowie, starczyłoby .po sus~b. która mi się zawsze gdzieś za. 

Chcąc 1> joonej strony zabezpfeczyć cy.~br~tali się z chińcz~kami, to jednal~, 30. ty~ięcł' - i wyszedłbym .~olny. Za- podz:cwa. 1 trzeciego psa.. któryby mi 
skarb przed . lki· . s'br t . ku zbllIzeme to me dalo rOSjanom owego fl- łUlę, ze me kradłem dla was! przyn()sit kapelusz. gdy .o/iatr zerwie mi 

. WIe e~l. a aml :vs - lozoficznego spokoju w obliczu śmierci. Również w podobny sposób ogra- go z głowy ! gdy toczy się po ulicy. 
tek J>?dstępnego om1Jama właŚCIwych z jakim "żółci bracia" potrafią przenosić biono" dyrektora naftowego Petrowa. Chc~ałbym wiedzieć poprzedniego 
przepil'Sów celnych, a z drugiej strony się w zaświaty. Pomimo to po~szech~ie Ten by! jeszcze "głupszym" defraudan- dnia, jakie papiery nazajutrz pójdą w gÓo 

,przemys~ wlóki'enniczy przed grotI1ą kon zwrócono uwagę na onegdajSZY dZIeń tern, bo tylko wziął za swoją własną glo- rę o 2U punktów. 
kurencJą rząd winien corychleJ poczynić pracy w najwyższym sądzie w Moskwie. wę 9 tysięcy 919 rb. i 50 kopiejek. Nie ChCiałbym być interesująco-pociąga,. 
odJpowi.ednle krold, tembardzie' że nada- Był ~o,dzień, V! któ!yrt1 sędziowie be~ miał na podział i zginął. jący dia kobiet i móc udawać niezwy· 

. te od . d' J,_. apelacYJme zatwIerdzilI cztery wyrokI Istotnie w Sowietach mato kraść nie cfężoneg) zdobywcę. 
"za SIę PO . mu 'POW'Ie n~'a Ol\azJ3. kary śmierci: dwa na defraudantów wolno. ' Chc:atbym wyglądać na szcz1l.Pleg~ 

W najblIższym czasie rozpoczną s'e urzędników. dwa na zwyczajnych wiej- ~.~ a czuć S't; tęgim. 
tokowama w sprawie zawarcia względ- skich opryszków - powszechnie zwa- Chciałbym być tak bogaty. żeby mi~ 
nie przed:turenia. mocy obowiązującej d{)- nych "cp~Iiganami". .. TrzecI i czwarty wyrok dotyczył już ludzie mus:eli ostrzegać przed niebez. 
t ,~t.cz ' t kt tu h d Własme charakterystyczne Jest, ze innej dziedziny "społecznych" stosunków plcczcństwem bogactwa . 
. Y'...,n a~o~ego ra a . an lowego. wyroki śmierci wydane na dwóch urzę- w sowietach. To temat o "chuligaI1stwie" ChCiałbym mieć kucharza. który ies\ 
R~ąd WIDlen nowy traktat zaopatrzyć dników sowieckich dotyczą przestęp- Gdy przez Sowiety przeszedł dreszcz w dubrym llumorze, gdy mam gości na 
klauzulą, Obostrzającą impOrt towarów stwa defraudacji. Przestępstwo to, tak znieprawienia i znieczulenia społeczeń- obiedzie. 
nie austriackiego pochodzenia względnie rozwielI?o.ż,nione ,d?~ych:zas karan~ by- stwa do poszanowania godności człowie- ~hciałbym ra2l zobaczyć dziecko. 
mieść przywneje z których dOtychczas ło osoblIWIe. Bo" J~sh ktoST?ztrwoml czy ka i cudzej własności, właśnie z powodu które lubi SP<Yk6j. 

4 . ' zdefraudował mdJony rublI, to proces rozluźnienia moralności przez nadmierną ChCiałbym móc zmusić wszystkie 
Aus'ir]a korzystała. kończył się bardzo łagodnie. Nie tajono swobodę komun'styczną - uderzono na wozy i tramwaje, jadące PO ulicy, by 

W tej materji szc'zególowe memorjaty wówczas. że właśnie te zdefraudowane gwałt, że "kultura" sowiecka jest zagro- miały gumcwe koła. 
w ostaltltlich dniach, przesłane zostały mi miljony starczyły także na łapówki dla żona. Radził rząd. radziła part ja - osta- Cbciałbym dziewięć dziesiątych dam 
nis,terSJtwu przemysłu r handlu przez łódz sędziów. Gorze~ t:IatoI?iast wychodził za- tecżnie uchwalono, że przyczyną wzro- i młodzieńców śpiewających 1>0 barach 
kle organiizacje gospodarcze w któ '('h wsze. ten złodZIeJ, ktory ukradł, z~ mal? stu chuligaństwa w Sowietach jest nieka- - powiesić! • 

. . ' . r} "', Bo me starczyło mu na łapowkl I kpn- raJność drobnych awanturników uUcz- Chciałbym wiedzieć, jaka książka be-
domagają SIę one zwa:loryz.owama cel I czyI pod słupkiem. nych i pijaków, którzy ośmieleni bezkar- dl:e m:ę :nteresowała, zanim zacznę R 
;;kontyngentowania importu. I tym razem nie odstąpiono od trady- nością przechodzą ~od burdy do pobicia, czytać. 

Sprawa jest o tyle ważna że jak za- cji rosyjskiej. Tymi nierozsądnymi zło- od pobicia do grabieży - aż do morder- Chc:ałbym móc zjeść dwa funty lo-
'~naczyliśmy ni'e chodzi tu rtylko o sam dziejami, no powiedzmy delikatniej, de- stwa. dowarcgo cukru i ciasto z kremem i C1JU~ 
przemysł ale o fakt nadużyć, które dotkli fraudantami, ?l~azali się: buchalter M~sz- Na pozór rozumowanie słuszne. Jak s:ę pl.ltem doskonale. 
\Vi, d' k b' takow w trcSCle drzewnym w ŚWlcr- postanowiono, tak zrobiono. Obecnie kro Chc:atbym raz jeszcze mieć 21 lat 

e zaczY'l1a n czuwac s ar panstwa. dlowsku i dyrełdor składnic naftowych niki sądowe w Sowietach notują zgoła nie będ<\c przytem osłem. 
kżeH chodzi o samą ochronę przemysłu w KrasIlojarsku. nieoczekiwane rezultaty. Oto na karę Chciałbym, kładąc rękę do kieszeni, 
fódzkiego, ktt1óry jej w chwi,l obecnej bar Masztakow bronił się na procesie. jak śmierci skazują nieznośnych i może szko znaJdować tam za każdym razem 20 do
dzo potrzebuje, to rząd w jednym tylko m~gt, przedsta~vit. nawet prz~cięt~ t?rbę dliwych awanturników i pijaków - a larów. 
kierunku okazał dotychczas swą d-zia,tal skor~aną"z ~toreJ y,' tramviaJu mICh. mu prawdziwy morderca i zbrodniarz ołrzy- Chciarbym pamiętać to, o czem n~e 

, WyCl~,gł1ąC llIcznalll sprawcy 30 tYSIęCY filuje 3--4 lata więzienia. Ofiarami tej gor chCiałbym zapomnieć i zapominać to, G 
10SĆ. rb. Nic nie pomogł czcze gadanie - !lie- liwości tępienia "chuligaństwa" - padli czel!l n,ie chcia!'b~m pam!ętać. 

Mamy na myśli przygdbowują,cy si'ę wrażliwy aeropag sądu sowieckiego - jako pierwsi - dla postrachu awanturni- ,Chcia.1byl'l1: zyc od dZI.ś. za 100 lat ~ 
traktat pOlsko-niemiecki, gdzie wszyst- zawyrokował: "rozstrzelać dla przykła- ków i pijaków dwaj parobcy wiejscy Ku- widz,eć. co SIę wtedy dZIeJe. 
Ide zarządzenia ochronne wzięte zostały du!" łyczew i Mornajew w permskiej gubernji Chciałbym jeść wtedy, gdy jestem 

iI!iI!i M§MłJłllIlAHA44S1iii1&iiii:~~ Za nietrzeźwy stan, wykrzykiwanie po głodllY, a nie wtedy dopiero, gd~r podają 
pod uwagę. Pierwszy krok zatem zrobio wsi i uderzenie kijem swego sąsiada - ob:ad S;dney Smith powiedział: "Każ-, 
TJ.y. botnicze, które na niedzielnej konreren,:;ji sąd sowiecki skaza! obu na rozstrzela- dy człcwiek powinien zbudować sobie 

W tej chwili choazi tylko o to, ażeby gospodarczej w Warszawie zgłosić anją nie ••. dla przykładu. dom. zasadzić drzewo, mieć syna j na-
zwrócić uwagę na pogrankze polsko.au- odpowiednie postulaty. Chodzi \vięc o to, Nic też dziwnego, że na całą Rosję p'sa~ książkę", 
Slbrjaokie, skąd dopływa wprost nieleg-al- by rząd ich nie zjgnorował i wJ"Ciąglli\ł! pad l' bla~y stracl!" ?o. trzeba będzie tat~1 J? (~o v.~szystko już zrobiłem. a mimo 
ni'e wzmożony . szkodliwy import. Jak z nich odpowe.idnie konsekwencje. tód;:; I wszyst~lch bez r~)ZnlC~ powystrzelac: to Pl a",l!ę Jeszc~e tylu rzeczy. . 
. . . l. , Ol l '" I \ov szak Jest to kraj, gdZIe rządzą palką I J una rzecz. ze gdybym za~ze InIał 
ruz w sWOlm czaSIe donoslhsmy spraw'! ,poWIta JC z uznalllcm. . knutem. Jak to pogodzą sądy sowieckie to wszystko czeg-o pragnę, źlebym na 
tą zai,nteresowaly się rówui-eż ~ sfery ro- Ant. W. - nie wiem. tem cz<:sto wy~hodzil. 
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NIEODWOt ALNE POSTANOWIENIE 

- Nie, proszę pani, za nic w świecie 
rtr~ pozwoliłabym siebie odmłodzić ... 
Moj mąż wcale tego nie wart L.. 

NA MEDYCYNIE. 

- Jego syn jest na medycynie. 
- On ma syna stuLlenta ? ... 
- Nie ... jako okaz fotologiczny. 

istcrja O "pięknym Mot je", 
który powiedział: "Moja miłość jest warta 

200 dolarów". 
Co na to policia? Narazie nic - szuka. 

Przystojny, jak "sam Oajdarow", o
gnisty jak "sam Rasputin", 
Motel Abramowicz, był poprostu roz
cllwytywany przez nadobne łodzianki. 

Dziewczęta kochaty się w nim na 
zabój, bo mlodzieniec ubierał się ele
gancko, ta6czył bosko, sIowem był wy
marzonym ideałem spółczesnego męż-
czyzny. 

--= iW' 

Powodzenie Motela było tak niezwy
Ide, że w dzielnicy, w której mieszkał 
mówiono o nim poprostu 

"piękny Mot je". 
Mężowie, którzy mieli ładne żon), 

drżeli na dźwięk tego imienia, kawale
rowie zaręczeni truchleli, widząc jego 
strzelistą postać, a "wolni" 

~ielenieli z wielkiej zazdrości. 
,.,Piękny Mot je" królowaL. 
Aż pewnego dnia zniknął nagle z ko .. 

Sprawa przy drzwiach 'Szukano Pilsera - złapano bandytę. ~i~:t~;~s ~l~~~ian~l~,,:;g~;PO:i~~": 
D ~a~kmęf~c~.. W jaki sposób Bednarek wpadł w ręce policji. na g;~r~~da byli tacy. którzy twier. 

wa mIeSIąCe WuęZlenla za Lód' 6 I' d I d . b . . .'. l d dzili, że wyjazd "piękllego MotJe" stoi uQ--, iłowanie dokonan.·a z, 2- lstopa a. o porzucema rom l iJodmeslema rą\: o ., ł . k 
i3 Pewnego dnia poviiadomiono powla- góry, n,ie chcial jednak ich ustuchać. w SCIS ~m ZWląZ !1 

gwałtu, tową policję łódzką, iż we wsi Kembli- DOPIero wobec kategorycznego o- z n~esłychaną ,wprost awanturą 
ny pod Brzezinami ukrywa się znany pa świ<łdczenia przodownika, iż dom jest I w matże6stwie O-n, która wynikła z te-

Łódź. 26 listopada. ser i zawodowy zlodziej Wawrzyniec otoczony więk~zym oddziałem policyj- go powodu, że pan O-n przyłapał swoją 
lG-ldni Adam Kosior wybrał się Lenczewski. nym, poddał sn. żonę 

pewneg(1 dnia majowego do lasu lagiew Był to 39-letnj Franciszek Bednarek ~ • " 
nic]ccgo. Wla.dze policyjne wysłatv do wiJ ski poszukiwany przez władze policyjne za na uczynku WUi,Ce] ntz gorącym 

UdI wracał do domu. zauważył mlo tej przodownika Andrzeja Fiialkowskie- szereg napadów 0andyckich. z jakimś młodzieńcem. 
dą dziewczynę samotnie przcchadzają- go wraz z kilku p lsterunkowymi. Opryszka okuto w kajdany i odw:e- Według dalszych wersji rzeczony 

, cą się. Przechodząc kolo domu, w którv;n ziono do Łodzi, gdzie powędrował do pan O-n chwyci.l owego donisa za kark ' 
Kos:or zbliżył się do niej cichaczem znajdował się Lenczewski, poh:;allci więz.ienia. 

t nim przerażona dz!'ewczyna zdołała zauważyli przez okno nieznanego im 0- W dniu wczoraisz:\(m znalazł się on na wyrzucił go 
zorjentuwać się w sytuacji, powalil ją sobnika, który w obecności pasera wy- lawie oskarżonych ~du okręgowego, w dyskretnej bieliźnie przez okno. 
na ziemię. usilując dokonać na niej sypywał z worka na podłogę rozmaite pociągnięty do odpowi·edzialności za ()- Na szczęście rzecz działa się na paro 
gwaltu przedmioty. pór stawiany policji. krze tak, że niefortunny Rnmeo nie o~ 

Na szczęście przeraźliwe krzyki 0- Gdy osobnn~ ten zauważył poJi.cjan- Sprawę tę rozważał sędzia Illinicz, w 
fiary rozbestwionego młodzieniaszka u- tów błyskawicznym ruchem wyciągnął asyśde sędziów Wileckiego i Karpowj- i1:1'1~1 poważniejszego szwanku. 
sły~zel; przechodnie, którzy przvbiegli z kieszeni rewol' V'er i sllanąwszy w I cza. Twierdzili więc ludzie, że "pięknJ 
na POJt10C dz:ewczynie. wrzwiach w<;~~.ciowych_, skierował broń I Oskarżał prokurator Rudolf Kawcz~k. M.utie" był jedI1'Ym z głównych bohate. 

Na ich widok Kos:or rzucił się do u- w stronę POhqI. Bednarek skazany ~oSital na 10 nlie- rć.w tego dramatu maiżeńskaego. 
c:eczki, jednakże przyłapano gO i odda- Funkcjonariusze poliCji WZyWali go sięcy więzieuia. Trudno powiedzieć z całą stanow .. 
no w ręce policii. ._-:u;-- ' 

W dniu wczorajszym znalazł się na cwścią, czy tak było rz~czywiście, 
lawie oskarżonych sądu okręgowego, P'" f b gdyż, jak już zaznaczyHśmy "piękny 
Pl'c:ągnięty do odpowiedzialności za u- O za r wary c e 1'''1 ot je" mial dużo wrogów wśród brzyd 
s'łtJwanie dokonania gwałtu na osob;e . szej polowy rodu ludzkiego czy teł 
19-1c'tniej Anieli P. "Chabański i Weiss" stłumiony. 

Sąd skazał gO na dwa miesiące wię- Łódzkiego. 
z:enia. towną szybko§Cią, obejmując zapasy 'Na drugie pytanie, a mianowicie: 

Ktn 1,ł<radl ~, Ta qibowi 
Łódź, 26 listopac1a. wełny, stanowiące łatwopalny materjał. c:olqd? -- odpowiedź znalazła się po 

Wczoraj o godzin;e 3.30 miasto na- Na miejsce wypadku wyruszyły I ; II Ii:edlugim czasie: Motel Abramowicz 

4DłOOO 
sze zaalarmowane zostało odgłosem oddz:aly straży ogniowej, które wszczę- wy.ó echal do Wi1na. ' . 
trąbek strażackich. Iy energiczną akcję ratunkową. -

Jak się okazalo, pożar wvbuchl w Po dwugodz:nej pracy pożar zdoła- Zasmuciły się wzdychające za "wra, 

Łódź, 26 listopada. 
farbiarni i wy~ończalni firmy Chabaflsk: no cal'kowicie stłumić, przyczem pastwą ż(!f.;ami" dziewczęta, 
i Weiss, mieszczących się przy ul. Alek- plomiel1i pad~ jedynie pewien zapas wet- odetchnęli z ulgą mężowie. 

Chi'! Taub. znany kuniee ł6dzki wyslnl 
abiegłej soba:y do Krakowa Abrama 
Rotsztajna z waJrzectka, w której znajdo 

sandrowskiej 131 wskutek wadliwie u- II ny. Omach fabryczny nie zostal uszko-
~ządzonego pieca i roszerzal sie z gw at dzony. Straty mimo tQ dość zna.czne. narzeczeni, "wolni'" kawalerowie. 

-----;3:-- A "piękny Mot je" szalał tymczas'est 
walo SIę 140 ty~lęcy złotych. 

Rotsztajn, pamiętając dobrze o warto 
ści pasicrdanego bagażu. podczas podró- I(osztowna drzemka 
ży trzymał walrzeczkę przy sobie: nie I k ., k" ł I' I· d 
w~zczynał żadnych rozmów z. pasażera kupca onm§ 'ev.o na (3 ISKłm worcu. 
mI. . . . . I ł_ódź, 26 listepada. , Gdy po kilku minutach obudził się, z 

. MImo postaJ1owI.en!a cZU'wanI~ \\~ no- P. Berek Łomas, kupiec z Konina, przy przerażeniem skonstatował brak paezek 
C.IClQ'U, zdrze~ną~ SIę Je~nak na CJ1'Vi.le. jechawszy do Łodzi zatrzymał się lla z galamerją. wartości kilkuset złotych. 
. Gdy obudził SIę pu .lulku ~:nu:ach w~ i kilkanaŚCIe minuc na dworcu kaliskLm.! Kupiec \vszcząl alarm. Kilku pasctże
frzeczka stah I}~ S~ro.lt'}.m mlcJ~::u.to t~z Usiadł w poczekalnI na ławce. kla1;~c rów okazalo mu swoje usługi przy SlU
przynuszczat IZ mc Się wlasel w'.c n:e I na ziemi kilka pac 2k z galanterią. ' k~niu złodzieia~Ll\a. jednakte nie przy-
stapfo. d" . • . Był zmęczonym i zdrzemną,l się nie-I nlosto to żadnego skutku. rzy spra\v zamu Jej zawartoscl, , co 

w >Iadwilejskim grodzie. Rozkochał w 
sob:e pannę Bunię O. i .- zaręczył s.i~ 
Z 11;:\. , 

Dostał a conto posagu. 
200 dolarów. 

I zwiał... 
Najpr0ściej w świecie - zwia: 
law:adomiona o tym 

policja łódzka 
wsz,~ zęła poszukiwania "pi~kneg;o Mo· 
t je" ... 

~konstatowat jednak iź zamek byt wy . . ....... ,..,."...".,......"..,..,...., 
łamany i cała gotówka zniknęia. ~..l'jjI:>\mt~~~kl\:t~'łEefl,'1r..,'rI~D'(;im"r~H_~idibm~M'iIffi't!łA&!9H· ;N1W &SIL 

Rotsztajn ochłonąwszy z prz~(ażcl;:a 
wszczał alarm. 

Znajdująca się w pocia,gu polL~ja za
/ządziła natychmias't poszukiwalia 7ło-
dzieL mimo to Jednak nie zdołano wy
kryć sprawców kradziely. O pow Yl
Sl'em f)·owiadomiono poliCję łódzką i kra 
kowska. Samobó~stwo z powodu miłosnego zawodu. 

Gdy pociag przvbyl do Krakowa. Rot 
~ztaj·nowi polecono udać się do miejsco
wego urzedu śledczego. gdzie PO Drzesiu 
chaniu. przytrzvm lno go. aż do wyja
śnienia okoliczności ta.iemlllczej kradz:e 
źy. 

Ech~ n~w~icł na sfer
tłinfa CBmbfQWsk~lijO~ 

Radnmsko. 2ó listopada. k"l. 
Józef Frymus na jednej z zaba \v ta- Międ3V dzie-wczyną a jej rodzicamj 

necznych poznal piękną dziewczynę, często na tem tle dochodziło do ostrych 
córkę zamożnego gospodarza z Teklina. kocii:lwhv. \.,,~tary Bcreda niejednokrot
Uczyniła ona na 22-letnIm młodzieńcu! n:e na\yct b ł córkę. Ale to wszy~tko 
silne wrażenie. Począł się do niej zale- na n:;:: s:<; zdało. Zośka trwała w swo:m 
:::a;:o, US iłUjąc pozyskać jej względy. Po- upurze. 
czątkowo zabiegi jego nie odnosity żad \N,dz~c. że ltościa, nic nie wskórai::'\, 
negc) skutku. 'Bc;:edt)w' 3 CIIWYC;jj się lagodnych per

Z czasem jednak urodziwa Zośka, po , SWa'EjI . .. Nie chcdź za Józka dziewczy
clęta łaskawcm okiem spordądć na nie-I no, bL) on b:edc1~ na sześciu morgach, a 

Łódź, 26 listopada go. Aż p(lkochala Józefa Frymusa. Mto-, ty włókowa dZledziczka" - podgady-
W związku z artykułem p. t. "Pod- d~1 postar.owili pobrać się ze sobą. -- wala murka, uS:?u':'~c pobudzić ambicję 

chmielony sierżant na szynach kolejo- \V wykonaniu j:dnak swego postano-, swej cGrk:." 
wvch". umieszczonym w Nr. 322 nasze- wieni.i Gatrafili na nieprzezwyciężone . ZmIana rnctoG \lo postępowaniu z Zoś 
gO pisma dowiadujemy się, iż sierżant l przeszkndv ze strollY rodziców dZlew- k,\ z bie~::t:1l1 CZilSI1 zaczęła wyda wać 
Juljan Cembrowski nie byl ani podchmie CZY1!y. poż,~JaI1Y dla cBrecl()w rezultat. Dziew
lony. ani ~ie .Ieżał na szynach .kolejowych Zac~q!o się od tego, że ojciec Zośk: i czyna ochłodl~ znacznie w sw:'(ch. u-

Gdy slerzant Cembrowskl wracał do \vyrzucll z m;eszkanla swatow frymu- czu..:ach dla l':·~·rr.usa, przez pIeWien 
domu napotkał dwuch wojs!mwych. kt6-' sa, przybyłych do niego z wódką. jak I.:zas Jl l! mogła 1ednak zdobyć się jesz
rzy nieprzyzwoicie się zaC'łlOwywaJL Na l to jest. po \vslach przyjęte. Lecz zośka! Cze na otwart:! zerwame. Vlreszcie na· 
zwróconą im uwagę rzucili się oni na sier I nie mvf,laL. porJl~orządkować się despo· stąp!io : tc!, 
żanta Cembrowskiego i poranili gO sza-I ~vcznej woj: rodL:lców. OŚwiadczyl2. im, W obtatll:.2h dn'ach, ulegając na1110-
btamł. ~Ieciztwo w tej sprawie prowadzi że ko.;!l'l Józka Frymusa i ma l1iezł?m- j wun~ rodzicc)\y, ()~',~ :~d.;zy~a rrymuso:
żandarmerja. hLC jJostL110\\'10111e zostania jego malzon- Wi, ze me muze WYJSC za mego za mąz, 

bo jest on dla n:fj ze względu na swe 
ubóstwo Il:e\vła!:ci\vą part ją. Zakocha
!:y mtodz:en :ec na tę hiobową wieść o
ili'emial z rOlpa(·zy. Pod wpływem doj .. 
mującelł;o bólu doznał oszołomienia i 
prz,~z pew:en l1Ioment nie zda wat sob;\) 
sprawy z tego. C\J SIę wokół dzieje, Na
S[L;pn:e błagać p_Kzął kochankę o zmia· 
nę sto" ~nej decyzj .. Ale wszelkie proś.
by n!e oC:I,iosty skutku. Zośka tMeczuta 
POz,ost.ił.t n~ gOfl;\Ce prośby zakochane
go młodzieńca. Wówczas odszedt, po
grążofl:V w na]czarIl' eiszej rozpac~y. 

Udaj S.e ze wsi Klomnica na stację, 
gdZie ukryty \'; cieniu drzew oc~ekiwaY 
przybycia pociągu. Wiedział o tern, że 
pO;;.t,g" pnśpifSZny nr. 89 o godz. S-ej 
\\':cczorem zdąża w kierunku Radom~ 
skćl. Po pewnym czasie zdala ujrzal 
światła reflektorów. Podsunąl się bliżej 
I w ch\vil , gdy pociąg przebiegał prZ2Z 
stJcję rzucIl się pod koła lokomotywy. 
Zatrzvma:lo pociąg i wydobyto z pod 
kój' pcszan:ane szczątki niesz1częśliwe-
go młc·dzieńca. 
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NIC. 

- 'Ależ, moja droga. jesteś przecież 
nawpól naga L. To nie jest suknia!... To 
wo~óle - nic! 

- Mój drogi, czy warto się więc o nic 
c;przeczać? ... 

-
MOJE I\1lrtJATURY. 

Książeczka udżałowa. 
uW swoim czasie pod przewodni 

ctwem pre!Zydenta Cynarskiego od
było się posiedzenie w sprawie za
prowadzenia książek budżetowych 
"śród rodzłn robotniczych i pracow 
.a(czych dla celów Iłałysłycznych i 
praktycmych. 

W rerultacie cały IIU~ takich 
ksłążecuk przekazano r6ŻDym ro_ 
dzinom robotniczym". 

(Z prasy). 

Roch Za'IJ'{)tI!On1eboga naślmił Języ
klem koniec wyszczerbionego ołówka. 
nalożyl na bulwiasty nos okulary o jedlo 
nem szkielku. otworzył k:si~kę bud 
że'towąD zamyIDl się głęboko. 

Dozorca wręczył mu wczoraj ten no 
'WY cud na.rtury W u'clonej okładce mó
wiąc: 

- Mu.sIpan tu 'WlP1sywa:ć, niby co pan 
Itam Iw'yd'aje. bo to dła polilCjL ITyłko 
rnchuj pąn dobrze, żeby •• prrekryśiań" 
'łf,e było. bo to jest .. leg·iJtymacja"_. 

~QCh więc począl rachować, ale jak 
.tu można było myśli sku.'Pić. skoro w jed. 
nym kącłe prała żona bieliznę, a w dru 
gim ośmioletnia Jadzia, leżąc: na brud
nym barlogu. ~a "sobie dzikie preten 
~ do kolacji. 

- Trr.racli '- Urrracl1... TUlll radl"-
trrraclI._ TnJllnao.h - 1tnTraclI.. .. -s'W 
ro\Va!fa Rocbowa bfęl1mę na pralce. 

~Uuuuuua. - uuunltUa._ - chlipała 
• rośnie ośmioletnia Jadzia, zerkając le
"em okiem w stronę matkJI by się prze
»nać. jakie to czyni na niej wrażenie. 
, Ale Rochowa siilni'ej poczęła trzeć 
~n:ą koszulę męta o pękniętą pralkę, 
by zagłuszyć ptaoz dziecka t glos mat
czynego sumienia.. 

'- Chomba nadała z tą cała famillją! .. 
- ,huknąl Za.'pomonieboga. aż mu drugie 
szkielko z ~ku1arów wypadlo. - 'JaJk tu 
wypełnić bez "pr~ekreślań" obowiązek 
względem. pollc',ldedy taki hałas w do 
muL 

- Chcesz chliba I .• Chcesz jeść I .• Ma 
ma!.. Maamaaa!.. - wrzeszczała Ja
dzia. połykając łzy na kol~ję. 

- Turach '- 'hrrrrach... trrrach._ -
1ęczala uciskruna pralka. 

Roch Zapomonieboga zatkał sobie pal 
cem lewej ręki otwór lewego ucha ~ po
czął liczyć: 

- Pół pud:ełika za,pałek groszy cztery .. 
Dwie bulki groszy osiem ... Sw.i'eca grO
szy d.ziesięć ... Zamkniesz frębę, żarłoku, 
czy nie?!.. Mato Ci, śniadania? .. Groszy 
dziesięć ... groszy dziesięć ... Stara, na co 
jeszcze wydalaś pientądze?. 

Rochowa po1niosla rozczochraną glo 
we z nad balii i lrooJrzała na męża okrut 
nym wzrokiem: 

- Cooo? D~eś mi ~hoć złamanego 
g-rosza?. Też: już Jnnej roboty nie masz .. . 
Na stare lata w2ią.l się do rachowania .. . 
No?. 

- Uuua - uua ... - jęczała coraz ci
~zej Jadzia. 

'- Dwa grosze na kawałek śledzia ... 
Dziesięć groszy na papierosy ... Grosz na 
bumh'lerkę ... 

- Trrracb. - trrrach... trrrach ... 
trrrach ... 

J ~ak co wieczór. Roch Zapomoniebo 
ga miał r:abotę. Co wieczór ślinit palcem 
ołówek, nakładał okulary i rachował... 
~ p.ralka trzes~zała. .• 
- tT.rrrach -- trr.rach.~ ° 

Cofamy się w mroki średniowiecza"'4 
Ostatnia pod\vyżka taryfy na światło elek
tryczne zmusiła ludność do p.alenia lamp 

naftowych. 
Tylko zniżka taryfy zdoła przerwać ten oryginalny 

strejk abonentów elektrowni łódzkiej. 
Łódź, 26 listopada skie, które w sposób kategoryczny za-I czych, a w pierwszym rzędzie do mini .. 

Ostatnie nieuzasadnione powiększe- protestowały sterstwa robót publicznych jako władzy 
nie taryfy na światło elektryczne do 80 przeciwko wyzyskowi elektrowni zwierzchniej nad elektrownią łódzką --. 
groszy za kilowatgodzinę za pomocą wystosowanego swego czasu nie przyniosło żadnych pozytywnych re-
przejęło oburzeniem nietylko całe sp ole- listu p. wiceprezydenta vVojewódzkie ro zultatów. 

czeństwo do zarządu łódzkiego towarzystwa elek- Magistrat swoje, rząd swoje - a "far-
szczególnie zaś warstwy uboższe, zaczy- trycznego w todzi. bowani szwajcarzy" też swoje robili i 
nające coraz śmielej korzystać z elektry- Wniesione wówczas "votum separa- podwyźka taryfy na światła 
cznego prądu, lecz nawet władze miej- tum" i odwołanie się do władz nadzor-

ę; H*W$MWS 

WYTŁUMACZYŁ SIĘ ... 

- Dlaczego bijesz go, łobuzie, w ten sposób? .. 
- Bo ja jestem mańkutem ..• 
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Trup wisielca na haku Ul oborze 
epilogiem tragedji małżeńskiej • 

Obity przez kochanka swej żony, zakończył życie 
samobójstwem. 

stała się czynem dokonanym. 
Magistrat broniąc tym razem intere. 

sów mieszkaflców miasta, dowodził cal
kiem słusznie, że instytucje użyteczności 
publicznej, dostarczające artykuły pierw 
szej potrzeby poza dbałością o dochody 
przedsiębiorstwa, obowiązane są liczyć 

się z .intęresm ogólno - państwowym i sy 
tuacją społeczną. 

Zwracano wówczas uwagę na to. że 
wszelkie podwyżki taryf na artykuły te
go rodzaju jak światło 

są wysoce szkodliwe 

i powodują ogólną zwyżkę cen. 
Uwagi te przeszły jednak mimo uszu 

członków zarządu elektrowni łódzkiej i 
mimo protestów całego społeczeństwa 
podwyżkę wprowadzono. 

I oto dziś jesteśmy świadkami przy .. 
krych skutków nierozważnego kroku 
"farbowanych szwajcarów". 

Ludność szczególnie na krańcach mia 
sta w dzielnicach robotniczych nie może 
ponosić tak wielkich wydatków na świat 
lo i 
przestaje korzystać z usług elektrowni 

Pozycja świetlna nazbyt obciąża ieb 
budżet miesięczny. 

Coraz więcej rodzin spotkać można w 
Łodzi w sferach średnio zamożnych, kt6. 

Konin, 26 listopada I A jednak w kilka miesięcy po ślubie re mimo zaprowadzonej w mieszkaniu 
Wieś Osieczno, konińskiego pow. sta- znalazła się w odmiennym stanie. Rzecz instalacji elektrycznej 

ła się terenem strasznej tragedji małżeń- jasna stało się to za sprawą byłego jej • 
skiej. Zamieszkały tam bogaty wlościa- narzeczonego, z którym _ mimo nieu- . me korzystają z ~rądu 
nin Konstanty Urbaniak, w swoim czasie I stannego śledzenia przez męża, miewała I palą naftowe lampy, gdyz 
zapałał miłością ku córce ubogiego ko- od czasu do czasu spotkania. nafta wynosi taniej nii elektrycznośó 
mornika, Katarzynie Rogalek. Dziewczy- w· . . S 'l . . h d· h d 
na nie odwzajemniała mu się uczuciem, ldzą~ J~wną z~radę, Urbam~k z~- zczego me w ostatmc mac g J 
gdyż Konstantego słusznie możnaby brać wr~at ~lelkll:n ~n:ewem. Komeczme okres słonecznych dni minął już prawdo
za wzór klasycznej brzydoty. Miała zre- chCIał SIę. dowledzle~, kto przy~raw~ł m~ I podobnie bezpowrotnie i zbliża się pora 
sztą narzeczonego którego kochała nad rogI. I pomfQrmowalI go usluzm sąSIedZI. dl . h ° h· ó . 
życie. Lecz Urbaniak nie wiedział o tern Postanowił ~e.mścić się na spr~wcy swe- UgIC, ZI~OWYC Wleczor w 
i o rękę ukochanej Kasi OŚWiadczył się g~ niesZ?zęscla. Na~adł na m7~o, le:cz Koncumpc13 pnjdu elektrycznego znacz. 
jej rodzicom. mIast ObIĆ a~anta .wIarołomneJ zon~, Ja- nie zmalała. 

Ci z radością przyjęlł ofertę małżeń ko słabszy fIzyczme, sam od napadmęte- W k h r h . k'· k 
ską bogatego wieśniaka. Przemocą Wię~ go dostał por~ądnie po karku. Z j~dnej o nac ,lcznyc mIesz al] Ja za 
skłonili córkę do wyjścia za mąż za Ur- strony hamebme zdradzony przez zonę, dawnych czasow, znowu migocą żółte 
baniaka. Ale ... trudno wolu wodzić, gdy z drugiej - sponiew!eran:v, przez jej ko- światla naftowych lamp. 
sam nie chce chodzić - słusznie mówi chanka: po~adt w naJ,:zarmeJszą rozp~cz. Cofamy się. 
przysłowie. I .w śmH~rcI postanOWIł znaleźć rozwIą~a Wyszło na jaw bowiem, że dobrodziej 

Zmuszona do małżeństwa dziewczy- me tragIcznego .węzła. W wł'k~namu stwa kultury i cywilizacji nie dla kaidQ-
na, do męża swego odnosiła się z niena- swego desperackIegO postanowlema po- b d 
wiścią. wiesil się na haku w oborze. W kilka go- go mogą yć .ostępne. . 

Mimo bicia jej przez Konstantego nie dzin później znaleziono zesztywniale Masowa UCIeczka od korzystama 2 
chciała mu ulec i pełnić powinności mal- zwloU prądu może w końcu doprowadzić do 
żeńskich. kryzysu w elektrowni. 

---:o: Z tem należy liczyć się zawczasu i tei 

Instytut wychudzania grubasów i grubasek. :~~m~~~~;~:::C6~~d~~i~~n~~:~!~~ 
Modne kobiety pragną posiadać smuk 

łą i wl'otką k~bić. 
Poddaja się więc najcięższym głodo 

wym męczarniom, byleby zadość uczy
nić modzie. 
w p* • 

I płakaJa głodna ośmioletnia Jadzia ... 
- Uuuua - uuuaa... • 

A po tygodniu Roch blady i wyczerp a 
ny zwiesił smUlunie głowę, otworzył zie
loną książeczkę budżetową, nałożył oku 
lary i zapisał: 

Pogrzeb Jadzi zlotych dziewięć gro
szy dwadzieścia pięć ... 

Nikt już nie plakał. 
BolskL 

SlDała jednak głodówka dzrab zabój
czo na organizm. 

Powoduje oslabienl'e i wYniszcza 
człowieka. 
Współczesna więc medycyna postara 

la się usunąć skutki ciągłego głodowa
nia. 

Lekarz berliński dr. fHrsch, wynalazł 
preparat, który bez szkody dla zdrowia 
usuwa tluszcz z organizmu i w przecią 
!nI miesiąca największego gTubasa zmie 
nia w powiewnego Eudymiona. 

Preparat dr. tIiTscha jest po!ączen.iem 
jodu z wydzielinami gruczołu tarczyko
wego. Kurację jednak odbywać trzeba 
pod kierunkiem lekarza. 

Wynalazca berliński zaklad'a instytut 
i zapowiada. że każdemu gr,ubasOwi po
trafi nadać wiotka formę" 

wskazując im popełniony błąd. 
Tylko natychmiastowa zniżka taryf) 

zdoła zahamować naturalny pęd abonen. 
tów elektrowni do lamp naftowych. 

To już nie są memorjały, dowody, 
motywy, stowa i zażalenia, lecz faldy, 
których pominąć milczeniem nie można 
dbając o własne interesy. 

Na ostatnie nie uzasadnione podwy~· 
szenie taryfy elektrycznej 
społeczeństwo łódzkie odpowledzłalo 

strejkiem. 
Nie ulega wątpliwości, że o ile tak 

dalej pójdzie, elektrownia będzie musia
la skapitulować i obniżyć taryfę na świa-
Uo. -bak.-
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Całość 
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Całość 

Zona zdradza męża z duchem Złodziej w fartuchu chirurga. 
kieszenie. zmarłego pierwszego małżonka. Z~miast chorvch operował 

Spirlrłyzm - powodem rozwodu. Na terenie szpitali paryskich praco-

. 9r yginalny proces miał niedawno I Być zazdrosnym o nieboszczyka to wał od 'pewnego czasu mlody. bo 28 
ftlleJsce w MIlwaukee. rzecz i śmieszna i tragiczna zarazem _ lat liczący hiszpan Ramen Guerrero y 

Pewien rosjanin nazwiskiem Czarocho bo co z takim zrobić? 'Vida:l, który się podawal za studenta 

'najod1egolejS'zego pawfilonu., a tYmczasem 
kaza~ zatelefonować po policję • 

Kiedy młody hiszpan chcial ~i:ta1 o
puśdć. zastał bramę zamkniętą i dwu je
gomościów którzy go aresztowali. ~owskij, który wyemigrował odda wna I Na pojedynek wyzwać niepodobna! ~ medy>C}"ny z Barcelony. 

10 Ameryki wszczął prz_eciw swej żonie Do rozuITm flrzemówić - trudno. Na mo'cy posiadanych dokumentów Przyz.nal si'e do wvny l wYdał pase" 
rów, któr:zy ku,powaj,j od niego złote ze 
garki. papierośnice i. td. Większą część 
skradzionych przedmiotów odnaleziono, 

~prawę rozwodową. A tymczasem zapalona 'spirytystka uzyskiwał z łatwością pozwolenie asy-
O co poszło? zanfidbywala się w obowiązKach małżeń stowania przy operacjach. Zalzwyczli!j u-
Małżonka jego, gorąca zwolenniczka skich, spę.dzając długie godziny na czu- latniat się przed ich koń'cem i niepostrze 

spirytyzmu, pragnęła za wszelką cenę zo lem sam na sam z nieboszczykiem. ienie opróż<nia,l kieszenie w pa'lItotach po 
~aczyć swego zmarłego pierwszego mę- A musi ono być miłe, skoro pani Cza- zostawionych w szatnL 
ta. chorowskaja chętnie godzi się na roz- Na szczęście zwrócono uwagę. że Zakład rreblowski 

Wreszcie znalazła medjum, które za- wód. kradzieże w szpita:laoh jakoś dziwnie MarJ· i WesołłlóWDY 
pewniło. ją. że naw!ąże bezpośredni stosu ~00000000000000000000000000000 zbi'egaią się co do cz.asu z wizytąrtU mlo ' 
nek z meboszczyklem. Rozmowy z du- Na W) pl3tę OBU\'II'IE m. d. ł DZIECINNE dego hiszpana.. al. Piotrkowska 84. i~1 
chem na seansach zaczęły przybierać oraz UBlORY mt;skie, damskie, W.ięc kiedy parę ooi temu studen·t Zajęcia w komplecie popołudniowym [, 
charakter t~k bardzo. czuły i poufny, że Piotrkowska 37 w podwórzu III wejścIe I p ÓW zg:losLl s'ię do szpitala Herolda, dyrek od gcdz. lf,4-eJ do 'fI 7-ej. ru 
obecny mąz poczul Slę pokrzywdzonym. 008000000000000000000000000C:>000 tor postarał się zaprowadzić gościa do, .. _____________ m: 
m __ r 
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łobuza grosza nie wklziałam, a tera'z kiegoś potwomego czł'OW'i~ka. Zwłoki 
jeszcze taki skanda:l zr.obił na całą War leźaJży ta'k blisko progu, że policja mu
szawę. I to wszystko za moją IHość i siała p,zez we przek"ł1oczyć. 
dobre serce. .Mogłam dawno jak psa Okna pokojU zasłonięte były podar .. 
wyrzucić. Zle zrobiłam i teraz mam POł tellli żaluzjamL W mro'ku ~edwie 
licję w n1'00m porządnym hote1u... moina było odróżnić kontury P01Zl;Ze-

Komisarz poLicjl rozglądał się cieka .gólnych przednUot6w. Komisarz poledł 
wie w kioto, jaklby badał rozkład mie- jed.n0mu z wywiadowców, podniesć ta
szkaru.a. luzje. Poplątane sznurki, utrudniały jed 

- Czy wS"C'fscy lokator,owde hotelu nak długo wykonaDlie polecenia. Po mo 
są w domu? spytał. zol1u~i pnoey, udało się wreszcie wpu-

- Co znaczy wszyscy, moy merozu- ścić do pokoju snop światła dzienr"egtC. 
Stróż domu przy ulicy ChmIelnej w War f dwie oświetlała ktontury lrzwi rozmlesz m.iejąc mówiła żydówka. Ma się rozu- Teraz dopiero, w świetle dnJa, zwłoJ.d 

tZa:vie, w ~tórym mi~ści. si~ hotel Mincero- czonych systemem hotelowym. Na koń- mieć, że są wszyscy i wskaZUjąc na eHo zamordowanego wystąpiły w całej swo
Ile], meldUje w komlsarJacle odokonanem 
N numerze hotelowym mord~rstwie, na ta- cu kory:arza sŁał.a grupka .ludLlj jakaś czoną grupkę mówHa: Te wszysblcie pań tej potworności. 
cemniczym emigrancie rosyjskim. potwornIe gruba żydówka w bardzo ko stwo mieszkają u mnie. Na le.pk~ej od brudu i krwi podlodze 
- Czy mówiliście już Komuś o mo!" kleteryjnym, ale nie mniej brudnym - Ile tu jest pokoi i kto je zatmuje? leżał mały .garbu-s.z rozikrzyiowanemi 

derslwie? szlalrdku, dwie mocno l'oznegli:i:owane _ Dwa i kuchnię, ja zajmuję. jako go- rękami, }ak by pełzał po ziemi. Głowa 
- Nie, nikom.u. młode kobiety i wys·oki drab o nabrzę- spodym, dwa te pa.ń.ienki, jeden zajmuje odwrócona była w bok, w szkianych 
Komisarz poHcj1 czuł, że chaotyczny kłej fizjognomiii alkoholika. Wszyscy pan Gwoździk, a ten łajdak Galkln, ten oczach malowało się, jakby przerażenie 

mózg teg·o pr'ostego człowieka nie iest patrzyli przez sz.parę ~chy!o!rvc? drZWil brod.iaga zaimował t~n tu pokój. uenice kier·owały się w k,ąt poko.'u .. 
zdolny dQ logicznego powiazanh fak- do wnętrza p ok.CY) u, robiąc p!"zycIszonym - Czy do pokOJU zamordowanego Tył glowy był ZiupełDle Zffi!azdzJn-y 
Łów - zaprzestał więc dalszyd.l pytań, głosem uwagi. prowadzi iedno tylko wejście? uderzeniami twardego przedmlOtu. Na 
wiedząc z g6ry, że niczeg;:, więcej już Na widok policji grupka r'lzsŁąpiła - Tak jedno - odpowiedziała z włosach silnie zlepionych krwią, zna-
się nie dowie. P'osŁanowił natych:niast si!,:, robiąc przejście władzom bezpie- dziwnem wahaniem żydówka. czyły się białe cząsteczki mózgu Krew 
ud.ać SIę na miejsce zbrodni. Wstał więc czeństwa. - No dobrze, a teraz nie wolno m- spływała ciągle jeszcze z głowy. sączy
od biurka, podszedł do telefonu, p,)łą- -.- A więc to w umeblowanych po- k,omu wydalać się aż na to zezwolę - ła się błyszczącemi pasemkami po bln
czył się z ekspozyturą śled:zą przy Dz- kojach pani Mincerowej popełn:ionil mOr rzucił ostrym tonem k,omisarz. dej, du:i:e;twarzy, tworząc na ziemi ob-
niłowiczowskiej, donosząc o trag,~znym derstwo ... - zauważył z przekąsem ko- Dwu posterunkowych stanęŁ.o u wej fitą kałużę. Przez szerokie otwarte 
wypadku. misarz policji. ścia do korytarza, odcinając 10kaŁll'rów usta przeglądały anemiczne dzią!\ła. 1-

Po upływie ki1kunastu minu.! poli- Otyła żydówka w ko~ieterY'inym hotelu pani Mincerowej od reszty dO-I których ' wystawały żółte ruerówne zę-
eyjne auto zatrzymało się rrzed do- szlafroku drgnęła, jak pod dotkn-;ęciem mu. l{,omisarz Borewicz pchnął bru-in<!, by. Mogło się 2)dawać, :i:e g,arbus sz. ze 
mem przy ulicy Chmielnej nr. X... prądu elektrycznego i wysuwając się na białe drzwi, prowadzarce do pokoju za- ' rzy zęby do n.iewidzialneg,) przeciw-

Po zniszczonych, skrzypić',.cych selw czoło grupy, zaczęła w jakimś miesza- mordowanego. Dwu wyWliadowców wC! ' niika. Chude palce zadskały jakiś zwój 
:lach, pr.zedosŁała się poii.::~a na man- nym poIsko-rosyjskim języku: szło z nim do wnętrza. ,I parmęŁnych papierów tak kurczowo, 
;ardę na piąŁem piętrze. W długim, cie - Tak jest panie komisarzu, u mme W dużym pokoju, wy~lejonym kr~ jakby właśn,ie '0 te papiery toczvła się 
l!1nym koryta-rru paliła s,ię lampka ga- mieszkał ten zawolaka, CZy pan myśli. czącemi tapetami, p:-zez które przea~ą-l str,aszna walka, którą z,, '" )1'dowany 
.wa o kk ~%c1JOt1e'j ,fatce, te zale- że coś pla.c.ił? Sześć miesIęcy od te~o I dał odx.a:pany tynk i ce-~ły, lriał trup ia przypłacił iŻVci2'm.. (D c. l1.). 



Powódź we Wloszcrl • 

Dziś i dni następnych 

Złodziej 
-z-

Bagdadu 
wielki epos W schodu-w rolt gł. 

MIljony dolarów - dz:eslątkl ty 
SlęCy statyslów - fenomenalne 
trickI miasta pałaców i zamków, 
czteroletnia praca sztabu aktorów 

I reżyserów! 

Dofy[bnas nie w,działeś [odów-
gdy ujrzysz to arcydZIeło to 

wykrzykniesz: Cud! Cud! Cud! 

Początek o g. 4, 6, 8 i 10 w. 

--_._- - - -- - - -~-~~ 

PodaJemy Jeszcze ktnca cfekawyclJ zdję~ z powodzI. która nawF<)dzłła nalbardzlo;l malowntcze o.kalice 'Vłocb. - 6 i 7 -
PA VIA. przypominająca podczas powodli .•• WCl1ecjc ... 8 j 9 - dworzec kolejo .vy i park w PdaCenZy. 
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Ciekawa ankieta pisma angielskiego 
o duchach. 

I osi T· · -; ::-t · , 
choć Z • I h'· 8JemOlCe S 18 a uplorow ze aza c orułą :G:--

Woda jest ich największym 
wrogiem. 

Dawniej. kiedy jeszcze nie uŻyWano 
! taza, jako matłrjału do budowy mo
stow, katastrofy zdarzaly się znacznie 
częściej. niż obecnie. 

Opowieść o damie w bieli, duchu wesołym j wizji 
w rozżarzonym węglu. 

,Ankieta angielskiego dziennika na te 
mal. duchów, zakończona 20 \!stopaJa., 
zawiera takie relacje czytelników ° przy 
godach z IipioramL 

Oto Jest duch na/popu,.. 
Jarnle/sZYI 

panów pochodził z innej okolicy i iaden 
z nich nie słyszał nic podcjrzanei:!::>. 

Po tej historii matka sprzedafa lóżko 
handlarzowi za byle co; i kto wie. nloże 
na nowem miejscu duchy nadal mą~ą ko 
muś s~odki sen, budząc go o północy 
ściąganiem kołdry. 

Wajwiększa z zapamiętanych kata
strof miała miejsce w r. 1879, podczas 
której zapadła się cał·a środkowa część 
mostu o kilkusetmetrowej długości, 
wraz z przejeżdżającym przez most po
ciągiem. Zgórą 200 osób utonęło w nur-
tach rzeki. Było to przed kilku laty - pisze ~zy-

Na szczęście nowoczesna technika te1n.iczka z angi'elskiej ProWil1Cji. M6j W deszczu chOdnikIem 
Most Z blvszczqcvm 

budowani'a mostów jest tego roazaju, te Chłopiec sześ-cioletni i ja. byliśmv icdv- . . 
wszelkie w niej błędy i niedokładności nymi lokatorami sypialni; chłopiec spalI Jestem sprzeda.wca ob~w,a - PIsze 
wszczą się odrazu w czasie robót. Jeśli' na łÓŻeczku. które stało obok mC"jego inny uczestnik ankIety .. Dal'ly New~;"'. W 
blędów w budowie czy obliczeniach nie: lóżka. I czasie, gdv zdarzył się wypadek. który 
było, śmiało można z każdego mostu. Przebudziłam się pewnej nocy i robaczy tiU chcę opisać. na czele przedsiebior
korzystać. lam swą matkę. która umarta przed io stwa stał mój ojciec. cz.łowiek o bardzo 
, Wykończone już mosty mają jednak Jałty; stała ona w nogach mc.ro łMka zmiennem usposobieniu. nieraz bardzo 

~woich wrog?w; największym z nic;h ubrana. tak. jak ją ostatni raz widz:afam.1 g'wałtownv . 
I~s! woda; nIeraz podmywała ona nie- Nic do mnie nie mówiła a,Je patrzyła bar I pewne.R'o mokrego dnia zimowe~o, 
aosć mocno osadzone fIlary,. wsk!1tek dw uporczywie, a po chwili zawr6c·ta I zanIm wyszedłem ze, sklepu na śnladall!e, 
czego mos,t I;llegal katastrofie. ,»,oda wolno do drZWI. ciągle jednak par-ząc na wystałem z DolecenIem ch1?pca sklep 0-
pozatern. zlew,lera czasem .składnlkl. któ mnie. Widzi'alam, jak drzwi za svbą za-' wego: miał on pójść do WIoski. lci.:C,jce.i 
re rO,zpuszcza!ą cement, uzyty ?O bud?- mkneła. I za ~ostem i przyni~ść stamtąd około pc'Jl 
wy. fIlarów; FIlary wskutek takiego dz~a W tej samej chwiH mój sV'lek, usiadt I tuzina pudełek. z hlałego kartonu do pa 
lanIa chen:,cznego 'Y0dv m<?gą, ~o ~luz- we śnie na łÓŻku i powiedzial: .. Mamo, kowanIa obUWIa. Dałem mu w tym celu 
szym c.zasl~ t.ak z!lll~k.nąć. ze JUZ nie są babcia poszła". Zawsze POZOSt:lfO to ella pas sk6rzanv. aby mu łatwiej hyb spd 
~ s~anle dZ\ylgn.ąc ClęzarU mostu na so- mnie tajemnk;:\. w iaki sposób chłopr;zv- nić polece~ie. . 
b.e I zapadają ,SIę. . na wiedział. że to właśnie była jego bab Sam zas poszedem do domu I po zle-

. Nka1 sdzc:zI.ęśc~e wd oda z, tabk ndlszczącde- ka. skoro jej nigdy nie widzial? dzeniu śniadania siadcłm sohie na chw'lę 
mi s a !li .. aml z arza Się a~ zo rza - żeby zapalić. Paląc. patrzyłe'm sobie Ila 
ko; zresztą pr,zed rozpoczęciem .budo- J: IgJarnv upro'r s'clqga o\;icń w kv.ninku. Zdrzemnąłem się mot~ 
wy f~l1d,ament?w wodę. bada Się do- l . na jakieś 2S m;nul. Nag-Ie w samym ~Dd , 
!dadnJe I oddZiela zupełnIe od funda- kol d rv ku ognia spostrzegłem most z błvslczą-
mento:v n~ wypa~e~, gdyby mogla na . .. cym w deszczu chodnikiem. Chodnlkl'~m 
Ole d,z:.tlac szkod!Jw!e.. . Mat~a mOla - ?PowJaaa mny u~ZCSlt tym szedł chlopiec sklepowv z prz.t,:w:~ 

N1Ctylko wod~ bleząca czy gru!lt.o- mk ankIety - ~uPI~a orzed d:vud.~lcstU zanemi nasem bialemi pudełkami z karto 
':a 1T!0~e ~zkodzlć mostom; szkodZI 1!1: la!y dom".w ktorym bYł. pensJOnat. Po- nu. Właśnie \\ ... bwili. gdy byl iuż w DO I 
ro;vnlez Illeraz woda .deszczowa. Jesl~ mlęd~y roznymi. meblamI było tam 8o;id środku mostu. poślizQ;nał się~ nas DUŚ~), 
• .tJko ,:v murz~ m?stu le~t. drobna b~daJ ne łózko mahOnIowe. nabyte od poprzed a udetka z obuwiem wadI do bł!)'~ I 
zczelma. lokUje Się w mej woda, ktora, niego właściciela pensjonatu, Łóżko to I WPt b'l b 'k Pr y ,Gl.. 

\' razie mrozu powoduje bardzo poważ- postawiono w naitadrllejszei sypialni Wf!ltCI WI I o ra~}łt11 na
f
, '.,. . 

t . Al' . t B ' , . s a em oczy~1 'em aJKP I powIe-Je spus oszellla. e najgorsza .ł~S wo- lady S![lrach padł na cały pellsil)'lat, d 'I d i b .. N t '\ł k h I 
da desz~zowa dla iela~nych częsci rJ1f'J- gdy dowiedziano sie, że w trzcch róż- z~a en: o s ele .. ". ? ,en:. <!p.a vę-
stu Irtore stale bromone być muszą l dk h ś' ." d l' dZle mIał za SWOle. leze11 mOl oJciec zo-, ' nyc l wypa ac go cle nasI oswla czy 1 b ' .' b t' " . dl przed rdzą przez farbę na pogodę nie-' ;, . ,. , h k ',1_< 1 aczv gO wra_a.1acego ,z 1.1 a~1 J pu a-
1,.'rażliwą z~ o YOtnocy sClagano z .nIC . Ohl! '/ l a m' unurzanemi w blaCIe". Wroc'łem do 

Z h· ś" I h . " 1 ZIemie. Trzeba tu dodać. ze kazdy z tych I klepu tyc cZę CI ze aznyc na naJwlę {- '" 
5ze niebezpieczeństwo narażone są miej Po przvb:vclU do sk cpu namów lem 
5ca na.ibardziej niedostępne, gdyż łatwo ojca, żeby wvsz~dt ~o. don111 ?od ilk'~Ś 

Początek przedstawień o 3.30 

zb'erać s~ę może brud i pyt Dzięki nim klada pokrycie z farby. Szkodnikami pozorem. LedWIe oJcIec zdązyl WVj"Ć,! 
woda deszczowa trzyma się tam długo bywają też dzieci, które często na łu-, wrócił chłopak z wystraszoną 'warzQ, I 
n'szczv farbę i powoduje bardzo znacz- kach mostu śc'gaj" sie, c~y zjeic1ż '1:\ zabłoconym zapas m obuwia i pudel. la 
I:C rdzewicnie. z nich. ŚcIerają one w ten spo"ób och- pytałem go. iak to się staJo. Opowiedl.iaf 

Ujcmnie działa też na mosty żelaz- ronną farbę i ulatwiai3. niszczyciclską że sic P{}~1iz~l1ał na chodniku. że pas oekll ~łłl~~t~~~~~~C~e(fJ~e~D 
ne gaz z parowozów, który szybko roz- robotę rdzy. i wszystko wpadło w błoto. ..;~ 



Ody po SłOWiłch następują czyny! .. 
Ustawa o powszechnym obowiązku wvchowania ti
zvcznego uchwalona. Subwencję na sX Olimpiadę 
w Amsterdamie poprą wszystkie frakcje se "mowe. 

Oto wiadomości, od których z rado- p::nnocy rJauczycieli i uczniów kulturę i 
ści oszaleć można. Czekaliśmy długo i etykę. Kluby zaś będą się starały o do
c:erpliw:e. Jeszcze cierpliwiej znosili for br,\ np:nję, aby najliczniejsze szkoty u
maIną nędze nasi sportowcy, nie otrzy- zyskać. jako zbiorowych członków. Na 
mujący nawet na przyzwoitą podróż. I wszystkich boiskach, istniejących już i I 
gdy trzeba było, gdzieś zagranicą. 30-0 noworowstających, jak grzyby po des1.
mi'jllJ!owe państwo zaprezentować. - ezu zapanuje życie i praca. Kilka razy 
Głód i n.;Óze cierpiały nasze reprezen- do roku odbędą się konkursy i mistrzo-

1 anki qazowtJ warm" polsk,o; 

tacje na VIlI olimpjadzie w Paryżu w r. stwa. umożliwiając wszystkim obywa- Wojsko nasze otrzymało nowe tanki gazowe. Jest to ostatnia zdobycz techniki 
1924. NIektórym z nich, jak naprz. lekko- teloll1 ubieganie się o palmę pierwszeń- woiskowei. W każdym t,anku znaidują sie wielkie zbiornilcl gazów truiącycli. 
atletycznej. '1ietylko,że żaden Sll){CeS stwa sportowego. 
n:e przypadł w udziale, lecz w dodatku Zaś we wszystkich zakątką.ch Rze
naśmiano się z n!ej, że jedynym sportem, czypospolitej, każda szkoła otrzyma' na
kt/1rytt' ona w Paryżu zaimponowała. uczyciela, posiadającego fachowe wy
byłu ,.ogryzanle kości". ksztalcenie z dziedziny wychowania fi-

I nawet. gdyby tak bylo, niktby się zy~znego i sportu, gdyż ocena z tej dzie 
nie dziwił. ,~Uodzi ludzIe, zdrowi i skc- dz:ny, rozpocźnie się już od klas naj

Kto uzyska tytUł mistrza Polski 
w lekkiej atletyce na r. 1926. 

uy do pracy. muszą przynajmniej mieć młodszych. We wszystkich zakątkach Polski związek lekkó-attetyczny w 3 szewrony. 2) Woynarowska Helena
czcm głód taspokoić, a na to nikt nic Polsk; ukażą się nowe gwiazdy, które Warszawie ogłosił urzędową listę mi- m.strz w biegu 100 mtr. - 1 szewron, 
nie dał. Zamożnych zaś pomiędzy nimi ~ła\\!ę jej imienia po całej kuli ziemskiej strzów Iekko-atIetycznych na rok 1926 3) Wieczorkiewiczówna - mistrz w bie 

z prawem noszenia szewronu biało-czer gu 10(10 mtr. - 1 szewron, 4) kap. Do
nie było w:ciu, gdyż tylko ludzi pracy, rozll:oSą. Bo tak musi być, bo tak pra- won ego za uzyskanie minimum mistrzow browo!ski Władyslaw - mistrz w bie-
ludzi czynu stać na wysiłek fizyczny, gnie rząd czynu, a społeczeństwu naka- sk:ego na zawodach o mistrzostwo Pol- gu 100 mtr. l 200 mtr. - 2 szewrony~ 
iaklm jest upraWIanie sportu. że Ol! ustawami tak czynić, jak on chce! ski. Lista ta przedstawia się następują- 5) Kostrzewski Stefan - mistrz w b!e-

To też je~zcze podczas trwania p'a- RadUjmy się więc i cieszmy, bo jest co: gaca przez płotki 110 i 400 mtr. - 2 sze-
Akademicki związek sportoWY (War- wrony. 6) por. Rzepka Antoni - mistrz 

rysk:ej o!:mPlady, we wszystkich pi- s:ę naprawdę z czego. szawa): 1) Konopacka Halina _ mistrz w skoku o tyczce - 1 szewron. 7) dr. 
smach pełno było, różnego rodzaju przy Fr. Rom anek. w rzucie dyskiem, oszczepem i kulą - Grunert JuJjusz - mistrz w rzucie osz-
kty.;b uwag. Dowcipni karykaturzyści w , • w czepem - 1 szewron, dr. Vierjon Józef 
obrazowe przed3tawiali rekord Polski. 1 szewron. 9) Malanowski feliks .:..- dm 
w b:egu. w k:Ó"lID zgłodniały bie~acz;, 40 O O O O I żyna mistrzowska w biegu rozstawnym ,/ Z 4 razy 100 m. - 1 szewron, 10) Jawor-
ujrzawszy u mety jakiś ochłap do zje- , • ski Józef - 1 szewron. 11) Kostrzewski 
dzenia. dop:cro. pro wpływem tak:ej zapłacił" Patrick Thistle" klubowi Everton za gracza Stefan - l szewron. 
podniety 2.wyc:ęi:,rł wszystkich, bo tam James G."bsona. T.o. •. Sokół" Oraina: 12) Ta:boro-

t 'ł l 'ć lód wil,;zówna Antonina - mistrz w skoku u me y m0g raSj;OWl g . "1 13) C jk k 
y y o O.,CIPY I ,~C/J , 10,000 funtów szterlingów blisko gą najrozmaitszyc przewek yc per- Wiec'J. _ mistrz w biegu 250 mtr. - 1 B l t d'" n'esmaczne I"" (I h l r h w ZWYM - szewron. za ows a 

n!estet:r, :la r Z(>(;lowych podstaw~ch u- 400,000 zł~.!!!) - oto suma jaką zaplaci- trakta:ji "kupo~ały" graczy za ~u~~. szewron. 14) Grabicka Janina - 1 sze
pa:-te. \'. ;~rzyn1Y więc ~ieztomme, 2.e to. szkock~e tO,:varzys~wo .sportowe .. Pa: które )ednak nIe dorówn~ły ost~t~lel 11- wron, 15) Rafianka Rolka - 1 szewroIł. 
należą Ot:e ,nż do r;rzeszłości i że odtad I tnck TIHstle an~iel~~!emu klubOWI CytaCJI: Dotychczas bOWiem nalwlę~S~l:\ 16) Złotnicka Barbara - 1 szewron, 17) 
dla sp'1rtu wogl11e otwiera się nowe żY-1 ,,~verton za .. UBtąPIenIe gracza James sumę, jaką otrzymał k~ub za odstąPIenIe CzaJkowska Wi~ra - l sze~ron. Ozn~-

, . . , . ,Glbson Ta fantastyczna suma za "od- gracza była kwota 6,5bO funtów szterl. czon~ mnneraml 14, 15 16 l 17 są nu-
CIe, zv;::e pełne czynu, ktory JedynIe \ przedanie" gracza wywołała gwałtowny (około 250,000 zł.). Zrozumiałe więc, iż strzY!l!ami, jako zwycię~ka druży~ mi
prowadz: do rezultatów, pracy uznan(,j sprzeciw ze strony różnych klubów, któ stanowisko szkockiego klubu, który bez strzoska w druż. biegu rozstawnym 4 
\ pcpierancj moralnie i materjalnie przez I re również reflektUją 00 kupno graczy. wahania zapłacił 10,000 funtów, stało się razy 75 mtr. 
naiwyższe clvnn;ki państwa. Wylonita się przy tej sposobnOŚCi kwe- hasłem do rozpoczęcia gwałtownej pole- LoK.S" ,.poszoó" Lwów: 18) Sawaryn 

• Gdy po sł~wacb nastąpią czyny... a stj~, czy nie należałoby u~tanowić P~,w- miki między p~owodyrami klub<?w na la- Rom<łn - mistrz w biegu 5.000 mt~. -

l
', .. dl" k' b"· nej taksy przy zakupywamu "towaru. mach fachowej prasy sportoweJ. 1 szewron, 19) pOf. Baran Józef-ml'strz 

s owa te lUZ pa ~ l grom lem ec CJ:l Okazuje się iż dotychczas kluby dro- w rzucie dyskiem i kulą - 2 szewrony~ 
'dotarły du uszu wszystkich sport m;lu- ' KoS. Polonia (Warszawa): 20) Re-: 
i"cych. ,,\V gł<:bokim przekonaniu, te o ther Sto - mistrz w biegu na 400 mtr.-
przyszłoŚCi Rzeczypospolitej stanow:ć p r O I e s t S. S. P o g o n- 1 sze!,ron, 21) Sikorski St., - mi~t~z 
bcdz;e ogól 7drowych fizycznie i moral. w trółskoku. - 1 szew~on, 22) CeJz:k .". .. ki C d Antom - mIstrz w rzucIe miotem, 5-CIO 
n'e obywatci;, rząd przystępUJe do sze- W sprawie mIstrzostw .,," o rzucony. i 10-cio boju - 3 szewrony, 22) freyer 
roklej akcj;. mającej na celu wprowa- A. - mistrz maratonu i biegu na przełaj 
dzenlc powszechnego obowiązku wycho Łódź, 26 listopada. "Rapid", które zwyciężyło St. im. Slo- 10 klm. - 2 szewrony. 
wau,a fzvcznego l' j'aknaJ'szerszy rozwóJ' Jak wiadomo ŁZOPN. unieważnił na wackiego. Zarząd S.S. Pogoń założył K.S ... ~ars.zawtanka" . (WarszaW'" a): 

skutek zalożonego protestu przez 5.5. w sprawie tejq protest do ŁZOPN., mo- 24) f - C ł t b ~ 
sportu". - "Rapid" rozgrywki, rozegrane w finale tywując tym, że wskutek uniewainie- . orys zes aw - mis rz w l gu 

AS", 
Tak oto bnmi wyjątek z uchwały między Stow. im. Slowac'kiego - 5.5. nia gier już rozegranych Pogoni dzieje 1500 mtr. - 1 szewron . .." 

rady m~n:strów. a ponieważ rząd obec- "Pogoń", w którym zwyciężyła Pogoń, I się krzywda. Zarząd ŁZOPN. na pod- -
a tyms~mym zdobyta mistrzostwo w stawie odpowiednich przepisów protest 

ny jest rządem czynów, nie wątpimy. swej grupie i miała być zaliczona wg. odrzucił, tak, że w najbliższą niedzielę R·· T S 
te czyn ten bezpośrednio po słowach regulaminu gier mistrzowskich do kI. zostaną rozegrane zawody między 5.5. eorganlzacla · · 
nastąp:. "B", Na skutek tego orzeczenia S.S. Pogoń - 5.5. Rapid, rewanż nastąpi S kół" 

Nasi oi:mpijczycy nie pojadą już o "Pogoń" zmuszona jest rozgrY';/ać na na przyszłą niedzielę. "O • 
głodzie do Amsterdamu, w r. 1928, bo nowo rozgrywki finałowe, ale już ze 5.5 Łódź, 26 listopada. 
h:gu nie życzy sobie sejm. Z mającego --:0: W gronie T.G. "Sokół" w Łodzi, po-
być przyznanem na ten cel subsydjum, R'. · d ' · · wstała myśl zreorganizowan:a tego to-ozne WDa omoscl zagraniczne. warzystwa w ten sposób, że zostanie u-
da się jeszcze z pewnością wiele uszcz- tworzone specjalne gniazdo żeńskie, do 
kn<łć na sprowadzenie trenerów w roku W Londynie: BuraJey _ Totenham Inier, Jolly i Lemasson. W konkursie bra- którego należalyby wszystkie Sokolice 
1927 ~ poprzedzający olimpjadę czas ro- 5:0, Loedes _ Bury 4:1. SunderJand - !y udział trzy damy, które przyszły do z całego miasta. Obecnre w poszczegól
ku 1928. \V Amsterdamie, dzięki pomo- Arsenal 3:2, Boltou Deicesier 2:0, Aston celu bez punktów karnych. nJch gr.iazdach są jedynie sekcJe żeń
cy rządowej, nie staniemy już, jak Kop- Villa - SheffiedeI 2 :2. Na czele I-ej ligi! W Pradze: finał czechoslawckich skie. Pozatem dowiadujemy się, że w naj 
ciu~zek w ostatnim szeregu, lecz nale- jest Buraley prze.z Totenham, , mistrzostw amatorsk:ch wygrały li de- bl'ższą niedzielę w Warszawię odbęd7ie 

':lT S t kh l A B b ł o ' b'" 'S t (K ' ) się zj'azd naczelników Sokoła. życ:e przygotowani i zaopatrzeni, waJ- n _ Z O _ O mJe: . rnc -'~rf po ll.n. - nICe, IJąC l11eznaczme par ę oSlre 
. b t • • k • . . . wy rekord ..,00 y., pr zeplV\\aJąc powyz- 6 :5. Slavia po pięknej grze pokonała Tc-

~zyc ęGZlemy, ja o rowm z rownyml, szy dystans w czcrsie 5 :30.1. plitzer f. K. 2 :0. 
z wszystk!mi narodami świata o palmę W Nowym Jorku: Mistrzost\vo USA W Ryd~e: Mistrzostwa Łotwy przy- 33 mecze piłkarsk!e 

reprezentacii o's· .. " 
pierwsze·lstwa. A zaś po każdym wy- na 6 mil ang. wygrał Eitela 30:33. -- niosły zaszczytny tytuł Riga P. C. po 
czynlc pfllaka-sportowca. Orzeł Biały \~ konkurencji ,dr~żynowej zwyciężył zwycIęstw;e nad Olimpją (Libawa) 4:0; 
zatrzepoce swemi potężnemi skrzydła- fmsko-amerykans~1 klub., , trzecie i czwarte miejsce zajęły woj-

. ..' ..', W AmsterdamIe: OtwarcIe IX ohmp- skowy klub sportowy (Dźwińsk) i S. V. Kraków. 25 listopada. 
mI, wznieSIe SIę w gorę I zaSIądZIe na jady nastąp: 3 sierpnia, a zamkniecie 19 (Mitu wa). P!łkarska reprezentacja Polski roze-
Jrlas zlCie, wysoko, tam wśród sztanda- SIerpnia. Piłka nożna, hockey i rLlRby W Bukareszcie: Kobiece mistrzostwa grała dotychczas (od roku 1921) 33 me
rów wszystkich wolnych, wybijających trwać będą od 17-27 mJja 1928 roku. i Run~unjl dały _wYlJiki następuja,cc: dysk cze, przyczem 12 \,·ygrała. 6 nierozcgra-
się na ~zoto narodów. W Kopenhadze: Mecz tennisowy i -KlfSCI1 ,21.2b, oszczep - Ikely 27.50, , la, a 15 przegra ta. StOSUiiek bramek 

Tak będzie na olimpjadzie! Kopenhaga - Pary:ż zakończył się re-\1<1I1a - Krsch 6.95.75 m~f., lkely 10.4. w lul :72. 20 m':!cz6w roze~rano poza gra-

A 
.'~. d',' b d ' k' t zuItatcm 2:9. Z:vyciQstwo ~rallcuz6,w , da} - lkcly 466 ;:v zwyz - arendy 135, I nicami kraju, Najwięcej meczów grali: 

. ,c~ ,~Ię ZI~C ę zle w raJu, u w przyjęto w Paryzu z olbrzymIą owacJą'j sZl<'tf('~a 4 razy 70 mtr. łiTVS 43 s~k. Kuchar Waclaw 25. Szperl.ng 18, Ka-
'JT!elk:' ~l l wolnej Polsce? W Paryżu: "Nagrodę zawieszenia" W Berlinie: Repre~entacja B~rlin~ bża i, Sp~jda po 17, Staliń~k; }5, ,Bacz l} 

Szk,)ly współpracować będą z klu- zdobyła obsada trzech motocykli firm pokonała ,reprezentaCje p{)~lIdl1loweJ, NajWięcej bra!nek zdobyl:: Stal!ński 11, 
~i s~ortowymi, i wniosą do nich, przy Alcyon, które prowadzili jeźdźcy: Meu-I SzwecH w stosunku 1:0 (1 :0). Bacz 10. Katuza 8, Kuchar S. 
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~e wszystkich potętnycb-nitjpo
tętmejsze, ze wspan'ałycb-najwspa
nialsze-dzieło filmowe 

FAUST 
będzie be~względme gwoździem se
zonu 1926-27. 

Rolę Mefista, symbolu Grzechu ~a 

Emil ·Jannings 
Rolę Małgorzaty. uosobIenIa Mi

łości - najgłosniejsza jut obecnie 
aktorka 

Kamilla Horn 
Rolę Fausta, pełnIł nadludzkiego 

tragizmu-piękny jak bóg miłości 

Ciosta Ekman 
Rolę Marty - słynna śpiewaczka 

Yvette Guilbert 
FIlm ten będzie wyświetlany w 

sposób w Łodzi dotychczas nieprak
tykowany i będzie naJwlęksLą sensa
cJą obecnego sezonu. 

li 

OSTAT"I! .." • • 
'GMO~I · 

·R. ... f:2 

RAIIJO·TE1.ec.~F l TE LtfO.b 

Za bluźnierstwo przeciw Bogu A tO,senSQCIQ w MoskwLfJ 

arcybiskup marjawicki; Kowalski, skazany na 6 mie- k f" Ok· Uł • P • d 
. sięcy więzienia. s on IS OWll o ~rzę _ owy 

, organ sowieckI. 
. Warszawa, 25 listopada. lOdczwa została mu podyktowana przez Moskwa. 25 listopada. 

Sąd najwyższy rozpatrywał wczora.j Ducha !~wJctego. W h d 
spr'awe arcybiskupa 'kościoła marjawic- Sąd okręgowy skazał podsądnego na tyC niach zdarzył się tu pierw-
kiego. Jana MarJ'a M:chala Kowalskiego, rok twierdzy. s<>d apeJacYl'ny zaś zmnieJl szv w dziejach Rosji sowieckiej wypa-

... dek konfiskaty pisma urzędowego. 
pozostającego pod stWierdzonym już szył mu i(arr: do 6 miesięcy więzienia G,P.U. skonfiskowało ostatnie wyda~ 
przt:z dwie instancje zarzutem zbrodn: z zawiĆslcnłem kary na 3 lata. nie sGwleckieg-o urzędowego pisma lite-
biuźnierstwa w myśl art. 73 k. k. \V motywach wyroku druga instan- rack:ego "Nowyj mir". redagowanego 

Pr~cdm:otem oskarżenia bylo druko- cia jako okoJ:czności ,łagodzące przy ta- przez komisarza ludowego oświaty Łu~ 
wane orędzi~ p. t. .. Do wszystkich du- cza zaślep:enie oskarżonego. oraz brak tlaczarskiego. Powodem konfiskaty by
chownych rn'mskiego kościoła Obia- skutków czynu priestę.pczego wobec to zamieszczenie utworu PHniaka .,Op<>-
wJenie Boże", a zawierające pouczenie konfiskaty całego nakładu odezwy. W . f 
o ustaniu z dn. 31 sierpnia 1918 r. ofiary Biskup Kowalski, mimo łagodnego wieść o księżycu". op'owieścr te 
mszy ŚW., jak to zost.alo objawione Ma- wyroku. odwolał się do sądu najwyż- stresz.czał Pilniak okol1cznosci, które to-

warzyszyłyotruciu byfego prezesa re
teczce Kozłowskiej, poniewat .. niema szegl). uważając. iż powinien był catko- wolucyjuego rady wojennej frunzego. 
kapłana. któryby z czystem sercem w;cie tm:l~w:nniony. 
ofiarę te odprawiał". Sąd najwyższy skargę kasacyjną Aresztowanie' wojsko-

Postaw;ony w stan oskarż'enia do- oddal! l, wobec czegó wyrok drugiej in· 
stojn~k mar!d.wi~ki tłumaczył się: że stanej: stal SIę ostatecznie prawomocny. w'ych W Moskwie. 

Po.jechał ,je stłumić sam Tuhaczewski. 

Paryż, 25 listopada • 
.,Dni" donoszą. że wladze sowie~k:e 

w Moskwre wykryly tajne zebranie opo
zycyjne, w kt6rem uczestniczyli człon
kowie wojskowych ugrupowań opozy
cyjtlych garnizonu moskiewskiego. Lo
kaJ. w którym zebranie się odbywalo. 

Moskwa,261istopada. operujących przeciwko powstańcom', ot~)cz'Y}i ,agenci G.!?u. \Vszystkic.h u-
Władze sowie~kie o~dosiły stan Wy- znajduje się w Kókahdzie. CZCSUlikow zebrama aresztowano I od-

Jąt~owyna ,~erytorjum całego turkiestań Na calem terytorjum Turkiestanu do.,: dano do dyspozycji sądu partyjnego. 
skiego okręgu wojskowego. Decyzja ta kOlly:wane są lic~ne. aręszto~ania OSÓ? Katastrofa w fabryce 
spowodowana została przez wznowiellie podejrzanych o udZiał w akCji powstan-
działalności przeciwsowIeckich tubyi- czej. Setki aresztowanych prze'ważnie z we Włos~ech. 
czych oddziałów powstańczych. Oddzia pośród arystokra~ji tubykzej. oraz by- 'Venecja. 26 listopada. 
Iy te wznowiłYalkeję w różnych m:ej- łych oficerów armii carskiej wywożone Wczoraj ranó zawany SIę warsztaty 
scowościach Turkiestanu jedni>cześtt:e. są do Orenb.urga. W Andyżanie. Tasz- fabryki krysztaŁów w Murano pod Wene 

<:0 znacznie utrudnia anttiil czerwonej jej keincie i innych miastach OPU dokonało cją. 10 ludzi zOsl';alo zabitych wielu ran-
ltIępienie. , masowych egzekucji. nych. WJaścicielem fabryki jest polak. 

W 'celu skuteczniejszej walki z po- Wf fiłlM* SiMIIUiil&Wil & i!i!M'WWiJU'Ji"i"t"" • MłJI!l!'I1S's..-S' w. 
S~ ;:J&~E.~~c!~j~~ \ ~i l Itru m\etd l ~ 'n:h'R\\ł\tl 
zwYczajne pełnomocnictwa. Walki ,PQ- ODDZlAI. w Lonzł, Cegielniana H2 6 .m. 3'1 ' U U ~ , L\iWnunł 
między oddZ.iałmi sowieckiemi a oddzia- Odmładl8llie I konserwacla <"try. Usuwanie zmllr Choroby skór-
tarni p' ·owsŁa6Czemi toczą się obecnie w szczek. Odtłuszczanie pOdbródka ł łylrku, 1<sztatto. C ł I i 43 . ' " . . . 1__ wanle rysów twarzy Kosmetyfa ł maski. -- eg e n ana De weneryczne 

IOkohcach stacji Czernlalewo oraz rrua- p . d 10 8 'd 2 4 Tel. 41-32. i płciowe 
ta T tak rZYlm o - w .. t>8nOWle o -. . • 

s a ~~an. • . • .~ Choroby skorne. we RonltaDi~ngWSk8 II 

1 

Władze sowieckie utrzymuJą, ze akCja • c ' d'" d t l' ft&tYt1D8 mumołtll'» PrzVlmuje od 9-1 . . t b eny sprze a4V e a lcznel . d 1-8 Dl ... 
powstańców kIerOWana lest przez sz a za tUzin: Nr 1.03 1 dol. amer I Leczenl~ sztuCt- I O . . II Da .. 

ktÓry ~najduie sie na t~rytorj.ul'D: ~fga.n[- OLLA jest ud ,wodniono n;li· ,tV m ź~ł::~:: w 1/, Dla c~e;a;o~~ych 
stań51kiem. Sztó1lb @dz.lal6w SO\WeCklCh starszą przodującą matkt, Przvjmuie od ceny leCZniC. 

śwlatolłą. ud/lwudnlone naj. 8 d 10 . 
, • , bezpieczniejszą. g. O rano smlerc. OLLAma udowodniono naj- i od 5- 8 w. 

wic:ksze rozpowszechnienie 
Przyjaźń silniejsza nad Monsieur vtnaut 

de Paris oonne 

leuns de tra ·tais Zamach samObójczy dwu przyjaciół w Toruniu. 

Dziś Wf nocy popełnili zamach samo- w wspólnym pokoju. . 
roruń, 26 listopada. 1 Szczepański i Ziółkowski', mieszkaJący 

~6jc,Zy dwaj pracownicy krawieccy, Szcze~a:ńsk.i st~zelit- nagle w nocy do 
,.... ___ ................... siebie z .. rewolwerU. Na odgtos :$trzatu 

Bel tania 'I 
sam pierze e e 

i nie niszczy tylko 
prostek . do pr ania 

"M fWA" 
Kto raz sprobuje ten 
pozostaje jego zwolen. 

nikiem. 

W.z~dzle do nabJtclal 

zbudzil się Ziółkowski i ujrzał przy jacie 
la broczącego krwią. oraz pozostawIollY 
na sŁole testament, CZyniąCY go s:pac!ko 
biercą Sz.czepańSlkiego. 

Wielka przyjaźń. w jakiej pozostawa 
li obaj oddawna. skierował także Zi6ł
kowskiego do zwrocenia broni przeciw 
sobie. 

Zaalarmowani strzałami lokaitlOrzy we 
zwa'li poliCje. która wyważywszy drzw.i 
zna'laz.ła ob.u ciężko rannych. Dzięki 
szybkiej pomocy. życiu samob6j~6w 
przyjaciM nie grOzi ruebez.pieczeństwo. 

I Qt 3 

Pełna gwarancja za każdą 
sztukę 

rilm Radło Dum + 
PREZERW ATYWY 

najlepsza marka światowa 
Ządać w ·skł'adach aptecznych 
aptekach, perfumeljarh i w skła-

dach ootycznych. 

KLISZE 
DO REKL~M GAlETOWYCH 
CENNIKOW PROSPEKTÓW 
ldjecla fotogrdficzfle d1<l celów reproduk(~i 
RYSUNKI. projeKty. reklamowe 
I wyClawnlcze wykonywo!> 

AoBOAKENHAGEN 
Ii.ÓDŻ. Piotrkowska 100. Te1. 11 -7t\. 

Dr" med. Convel'SatioD 

DlA· ~ N Litterature 
. Tel. 18-1\5. 

I 
~aw"dzka M t 

u Dob zyńskiego 
Polu<łn/owa Ni za de 5-7 heures, 

,. tel. 4IO-:!5 28 
Specjalista chorób • 
skornych l Wtne, ..... <?}~@eIl.'ilk'1~ 

rycznycb r e~nnl(' 000C0000fJ0CCl 

śW·:~~~Jo~:mpa O'głoszenla drohno 
Przyjmuje 

od 9 _ 11 ObUWie trw.łe, zgra 
bne. tanio na ra-

i od 5- 8. ty .. Kredyt', Na------1 wrot 1;;. 1. P. 1('/12 

łła raty Skl~~daj:~~t~~c J~ 
. Jlję, dosDm~dllnia, 

Matedały baw~ł. Ul GdańSka 64 28 
. ł i I Dlane,we 11 ane l'Krtypc~ z lu ' era 
J~dwabne .11 łem natychmiast 

M. BOKTHER i~d~i~i:da;~a ~an~~ 
Piolrkowskall4 XXXXXX 
(s~lep frontowy) •••• e ••••••• 

Clou sezonu! rtajnowszy szlagier doby obecnej U W roli głów.: VI·· lma Banki 
Fenomenalna m 

meodłć!czna partnerka 
Rudolfa Valent·no -

Prenumerata: 

"Sońka złota rączka" 
FascynUjąca sensacja aWanturnicza w 12 aktach, ilu<;trująca nIesamowite 

dZIeje sławńeJ mIIJonerkt-.awaotufOlCY, 
rtma= 

VI ł-odzi zł. 3.50 , mieaięe:nue. - Zamiejsc:owa 5 zł. 
miesięcznie. - Zagranic:, 7 złotTcb _iesięcmie: -

Ouoaz.Aie do cłomu 30 ,rOU'f. 

oraz botyszcze ko~iet Oeorges Ałeksandr. 
NIewidziany przepych wystawy I ,OstatnIe nowoŚci sezon t)we 

Kolosalne tempo akeji trHma- wldla w slInem napl~ClU. 

• 


